
NSZZ “SOLIDARNOŚĆ” ZIEMIA RADOMSKA 7.10.2000r.

arząd Regionu NSZZ “Solidarność” Zie 
mia Radomska serdecznie dziękuje tym 
wszystkim członkom Naszego Związku, 

którzy wzięli udział w wyborach prezydenckich 
głos swój oddając na Mariana Krzaklewskiego.

Zdzisław Maszkiewicz
Przewodniczący ZR

Z REGIONU

W
 imieniu Zarządu Regionu NSZZ “Solidarność” 
Ziemia Radomska składam najserdeczniejsze 
podziękowania wszystkim uczestnikom “mar
szu po uwłaszczenie” z naszego regionu.

Cieszę się, że 4 października w Warszawie mogli
śmy być razem i wspólnie protestować przeciw nie
sprawiedliwemu i krzywdzącemu 90% naszego spo
łeczeństwa wetu prezydenckiemu Aleksandra Kwa
śniewskiego.

Zdzisław Maszkiewicz
Przewodniczący ZR

Koleżanki i Koledzy Związkowcy! 
Komisje Zakładowe!

□ Posiedzenie Zarządu Regionu

28 września 2000 r.
Głównym punktem obrad ZR była jak zwykle sytu

acja w zakładach pracy naszego regionu. Przedstawi
ciele KZ przy Przedsiębiorstwie Elementów Budowla
nych w Radomiu przekazali informacje na temat trud
nej sytuacji swej firmy. Marek Matysa z KI ZR zrefero
wał sytuację w lnstalex-Bioox Pionki i działania jakie 
podjęła Komisja Interwencji, by pomóc strajkującym. 
Włodzimierz Białowąs przeakazał informacje nt. sytu
acji Meditarnsu Radom, a Zbigniew Cebula opowie
dział o problemach ZM "Łucznik”, a na tej podstawie 
ZR przyjął stanowisko (opublikowane w poprzednim 
"Biuletynie”). Marek Siedlecki uzupełnił jego informa
cje o szczegóły dotyczące Zakładu Maszyn do Szycia.

Omawiano też m.in. sytuację w FUM Warka i Ger
lachu Drzewica. Omawiano też przygotowania do “Mar
szu po uwłaszczenie” i spotkania z przewodniczącymi 
KZ Regionu.

_i Spotkanie z przewodniczącymi KZ Regionu

29 września.
Spotkanie odbyło się w siedzibie Regionalnej 

Dyrekcji Lasów Państwowych w Radomiu. W jego otwar
ciu brali udział: Dariusz Bąk, dyrektor RDLP, oraz Ma
rek Szary, wiceprzewodniczący Sekcji Branżowej Le
śników NSZZ “S”.

Zarząd regionu zwraca się a apelem o wspar
cie strajkujących pracowników przedsiębiorstwa 
lnstalex Bioox w Pionkach. Walczą oni nie tylko o 
swoje sprawy bytowe, ale też protestują przeciwko 
drastycznemu łamaniu praw związkowych.
Dlatego też ZR prosi wszystkich o udzielenie 

strajkującym pomocy materialnej i rzeczowej 

(żywność, koce).
Zdzisław Maszkiewicz 

Przewodniczący ZR

Dariusz Bąk serdecznie powitał krótko zebranych 
- Uważam, że to co robiła i robi "Solidarność” oraz 
my, ludzie z niej się wywodzący, dla Polski i Polaków, 
robione jest w sposób właściwy. Podłożem innych opi
nii jest zawsze zwykła zawiść lub obce Polakom poglą
dy polityczne.

Potem prowadzący spotkanie senator Maszkie
wicz omówił porządek zebrania. Kolejno omówiono te
maty wiodące - przygotowania do manifestacji - “mar
szu po uwłaszczenie” oraz prace prowadzone w toku 
kampanii wyborczej Mariana Krzaklewskiego. Te za
gadnienia referowali m.in. Kazimierz Staszewski i Je
rzy K. Kaczkowski. Omówiono również sprawę 
członkostwa przedstawicieli “S” w komisjach wy- 
borczych i typowania mężów zaufania. /■
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>
 Potem przedstawiciele KZ-ów przedstawili sy
tuację w zakładach pracy naszego regionu.

□ Referendum w “Łuczniku”

środa, 4 października.
Trzy czwarte załogi “Łucznika” uczestniczyło w o 

głoszonym w zakładzie referendum strajkowym. Akcje 
protestacyjna poparło 97,8% uczestniczących w gło
sowaniu. Międzyzwiązkowy Komitet Strajkowy, który 
zorganizował referendum, podjął więc na tej podsta
wie decyzję o organizacji 10 października pikiety przed 
Kancelarią Rady Ministrów.

MKS zarzuca stronie rządowej m.in. niewywiązy- 
wanie się z punktów 2,3,4, i 7 podpisanej kilka tygo
dni temu umowy Qej pełny tekst publikowaliśmy w "Biu
letynie").

□ “Marsz po uwłaszczenie” - Warszawa,

4 października.
Marsz rozpoczęła zbiórka jego uczestników na Pla

cu Piłsudskiego, a po niej msza św. koncelebrowana 
przez ks. Henryka Michalaka i ks. prałata Zdzisława 
Peszkowskiego. Uczestniczyli w niej przedstawiciele 
“Solidarności” z całego kraju, członkowie Rodziny Ra
dia Maryja, Rodziny Polskiej, Ligi Republikańskiej, 
“Strzelca” i innych organizacji “prawego” pochodze
nia. Msza, transmitowana bezpośrednio przez Radio 
Maryja na cały kraj, obfitowała w wiele podniosłych 
momentów. Takim była na pewno homilia wygłoszona 
przez ks. Michalaka. - Widzicie, musieliście przyje
chać dziś do Warszawy - zwrócił się do uczestników 
mszy. - A wystarczyłby inny prezydent.

Potem ks. Michalak zadał w swym kazaniu sze
reg pytań, na które dosyć łatwo mógł sobie odpowie
dzieć każdy ze słuchających go wiernych: - Dlaczego 
po 10 latach Polska jest jedynym krajem gdzie nie 
przeprowadzono lustracji? Dlaczego [komuniści] boją 
się uwłaszczenia? - Bo nie mieliby co kraść!

Kapłan nawoływał tez uczestników mszy - Nie 
lękajcie się, przestańcie się bać, zacznijcie żyć na 
swoim i u siebie!

W swoim wystąpieniu nawiązał też do zbliżają
cych się wyborów prezydenckich: - Żeby tak często do 
Warszawy nie przyjeżdżać, to trzeba być w niedzielę 
mądrym. Nie wolno nie pójść do wyborów. Nie pójść, 
to znaczy zgrzeszyć.

Potem dodał jeszcze od siebie - Nie czynie tego 
ze względu na kogoś , tylko ze względu na miłość oj
czyzny. Ta niedziela jest decydująca. Jest wielu ład
nych i przystojnych facetów, ale nie tym się kierujmy. 
Ja powiem wam, że, na swój prywatny użytek, będę 

głosował na Mariana Krzaklewskiego.
Po mszy św. na podium, gdzie ją odprawiano, po

jawił się, powitany oklaskami, Marian Krzaklewski. Do 
zebranych wygłosił krótkie przemówienie; -10 lat temu 
“Solidarność” dała nam szansę na odbudowę państwa 
i gospodarki. Tych 10 lat nie zmarnowano, ale jedne
go celu nie zrealizowano - majątek ciężko wypracowa
ny za czasów PRL nie trafił w ręce tych, którzy go 
wytworzyli. Ci, wiecie o kim mówię, co się sami uwłasz
czyli, blokują teraz innym dostęp do uwłaszczenia.[...] 
Dawni właściciele PRL chcą zostać właścicielami Rze
czypospolitej. Nie ma na to zgody!

Potem manifestacja ruszyła z Placu Piłsudskie
go ulicami Warszawy pod Sejm. Skandowano przy tym 
różne hasła - m.in.: “Nie ma wolności bez własno
ści”, "Prezydencie nie pij wódki, bo twój goleń jest 
słabiutki!”, “Won z pałacu ty pajacu!”. Najgłośniej oczy
wiście pod Pałacem Namiestnikowskim - siedzibą 
Kwaśniewskiego.

Marsz zakończył się pod Parlamentem, gdzie prze
kazano petycję skierowaną do marszałków Sejmu i 
Senatu o odrzucenie weta prezydenckiego w sprawie 
uwłaszczenia.

Organizatorzy szacują liczbę uczestników mar
szu na ok. 15 tysięcy, media tylko na 10 tys. Naszym 
zdaniem było ich więcej - ok. dwudziestukilku tys., 
gdyż kiedy czoło pochodu dotarło pod sejm z Placu 
Piłsudskiego nie wyszli jego wszyscy uczestnicy. Gdy 
nasza radomska grupa dotarła pod Sejm, przebywali
śmy tam przeszło pół godziny, a jeszcze doszli tam 
wszyscy manifestanci. W momencie gdy udawaliśmy 
się do autokarów “marsz po uwłaszczenie” wciąż trwał.

□ Strajk w lnstalex Bioox - Pionki.
Strajk załogi firmy lnstalex Bioox w Pionkach trwa 

od 18 września.
Przypomnijmy, że pracownicy domagają się wy

płaty zaległych pensji za czerwiec oraz części pensji 
za sierpień i wrzesień. Dzięki pomocy ze strony ZR i 
senatora Zdzisława Maszkiewicza firma miała szansę 
pozyskać na ten cel 46 tys. zł z Funduszu Gwaranto
wanych Świadczeń Pracowniczych. Okazało się, że w 
sądzie znajduje się już wniosek o ogłoszenie upadło
ści spółki złożony tam przez zarząd spółki. Umotywo
wał on wniosek "brakiem możliwości znalezienia środ
ków umożliwiających spółce wyjście ze stanu niewy
płacalności”.

Kolejnym posunięciem zarządu lnstalex-Bioox było 
wręczenie karnych zwolnień z pracy 28 pracownikom, 
którzy uczestniczą w strajku. Czyżby nie wypłacający 
zaległych pensji swym pracownikom zarząd spół- N 
ki uważał go za nielegalny? ;

>
W przygotowanych, przy udziale Komi
sji Interwencji ZR, pozwach pracownicy do
magają się anulowania wypowiedzeń i przy
wrócenia ich na dawne stanowiska pracy. Oto co 

czytamy w tym piśmie: “W oświadczeniu praco
dawcy o rozwiązaniu umowy o pracę - pismo z 
dn. 26.09.2000 r.- jako przyczynę podano cięż
kie naruszenie obowiązków pracowniczych - art. 
52 pkt 1 Kodeksu Pracy, jednakże ani słowem 
nie wspomniano na czym miałoby polegać cięż
kie naruszenie obowiązków pracowniczych.

Dopiero z pisma z dnia 26.09.2000 r. skie
rowanego do Zarządu Zakładowej Organizacji 
Związkowej dowiedziałem się, iż ciężkie narusze
nie obowiązków pracowniczych wg Pracodawcy 
dotyczy porzucenia pracy i nie wykonywania pole
ceń służbowych.

Podane wyżej przyczyny nie są zgodne ze sta
nem faktycznym. Nie jest prawdą, że porzuciłem 
pracę. Nie jest również prawdą, że odmawiam 
wykonywania poleceń służbowych. Prawdą jest 
natomiast to, że nie świadczę pracy , w związku z 
czym nie wykonuję poleceń służbowych z powodu 
udziału we wcześniej ogłoszonym strajku , jak 
wielu innych pracowników , który to strajk trwa 
do dnia dzisiejszego , a którego powody ogłosze
nia już od dawna są znane pracodawcy.

Nadto pragnę dodać, iż trwający aktualnie 
strajk jest w opinii zwierzchnich władz związko
wych całkowicie legalny, tzn. zgodny z ustawą z 
dn. 23 maja 1991 r. o rozwiązywaniu sporów zbio
rowych.”

Wnioski wpłynęły do Sądu Rejonowego w Ko
zienicach. Termin rozprawy wyznaczono na 26 paź
dziernika.

Stanowisko KZ popiera w pełni ZR, gdyż obec
ny strajk jest tylko kontynuacją akcji protestacyj
nej z sierpnia tego roku, która została tylko za
wieszona, a nie odwołana.

Zarząd spółki przesłał do strajkujących pi
smo z żądaniem natychmiastowego opuszczenia 
terenu zakładu. Pracownicy lnstalex-Bioox nie za
mierzają się jednak temu podporządkować i będą 
prowadzić strajk rotacyjny do czasu wydania pra
womocnego wyroku sądowego.

Tymczasem działania zarządu spółki spowo
dowały to, iż maleją szanse na wypłatę zaległych 
wynagrodzeń. FGŚP czeka bowiem na ewentual
ne wycofanie wniosku o upadłość. Jeżeli to nie 
nastąpi, pieniądze przepadną.

Termin rozprawy o ogłoszenie upadłości spół
ki Sąd Gospodarczy wyznaczył na 10 październi
ka.

Uwaga członkowie 
“Solidarności” Regionu 

Ziemia Radomska!!!

W tym roku przypada jubileusz XX-lecia "Solidarności”. 

Z tej okazji Minister Kultury i Sztuki pragnie rozszerzyć akcję 

honorowania odznaką “Zasłużony działacz kultury” osób, 
które wyróżniły się swą działalnością na rzecz niepodległo

ści Polski poprzez prace, nad upowszechnianiem wolnego 
słowa w ramach tzw. II obiegu.

Ludzie ci budowali niezależne wydawnictwa i nie cenzu

rowaną prasę, odzwierciedlającą prawdziwe życie polityczne 

i kulturalne narodu, wówczas gdy oficjalne publikacje były w 
znacznej mierze instrumentem zniewolenia i propagowania 

komunistycznej ideologii. W okresie, gdy polska kultura nie 

mogła rozwijać się swobodnie, ich działalność przyczyniała 

się do jej ubogacenia - w atmosferze wolności nieodzownej 
dla powstawania dzieł prawdziwie wartościowych. Uhonoro

wanie tych psób odznaką przez ministra suwerennego rzą

du >olskiego będzie symbolicznym wyrazem wdzięczności, 

jaką za ich ofiarną działalność winni są wszyscy Polacy.

Zwracam się w związku z tym do działaczy “Solidarno

ści” , a szczególnie tych z lat 1980-1989 o zgłaszenie osób, 

które szczególnie wyróżniły się w tej działalności na terenie 

naszego regionu. Drukarze, redaktorzy podziemnej prasy, 

korektorzy wydawnictw, których cicha i czysto niedoceniana 

praca była nieodzownym warunkiem ukazywania się wydaw

nictw “drugoobiegowych”, nie otrzymali przecież często żad

nego dowodu wdzięczności za swoją wieloletnią działalność.

Zwracam się więc do członków naszego Związku o zgła

szanie osób, które prowadziły tego rodzaju działalność na 
terenie Regionu Ziemia Radomska.

Lista tych osób powinna zawierać oprócz imienia, na

zwiska i adresu także krótką informację na temat nazwy 

wydawnictwa (tytułu czasopisma) oraz rodzaju działalności 

prowadzonej przez osobę proponowaną do wyróżnienia.

Proszę o składanie ww. informacji w sekretariacie Za
rządu Regionu do 15 października 2000 roku.

Zdzisław Maszkiewicz
Przewodniczący ZR
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FUNDUSZ GOSPODARCZY
SPÓŁKA z.o.0

ODDZIAŁ w RADOMIU

PRZEDSTAWIA
OFERTĘ ORGANIZACJI KURSÓW

NA N/W KIERUNKACH

* ROCZNICE * ROCZNICE* ROCZNICE *
Od redakcji: \N natłoku wydarzeń 

związanych z obchodami XX-lecia 
powstania "Solidarności”, uwłaszczeniem 
i wyborami zabrakło miejsca na 
przypomnienie niektórych wrześniowych 
rocznic. Dziś o 17 września 1939 r. i ciąg 
dalszy relacji o początkach NSZZ “S”.

Cios w plecy
DLA KANDYDATÓW NA CZŁONKÓW RAD NADZORCZYCH
POŚREDNIKÓW I ZARZĄDCÓW NIERUCHOMOŚCI 
KSIĘGOWOŚĆ
MARKETING

ZGŁOSZENIA CHĘTNYCH ORAZ SZCZEGÓŁOWE INFORMACJE 
FUNDUSZ GOSPODARCZY

26-600 RADOM ul. TRAUGUTTA 52 tel./048/ 36-251-62 
ZAPRASZAMY

BHP - SPOŁECZNI INSPEKTORZY PRACY !!!
Uwaga Komisje Zakładowe!

Sytuacja na rynku pracy jest bardzo trudna a przez to pracodawcy bezwzględnie obdzierają, 
pracowników z ich praw. Dlatego, tylko doświadczony SIP-owiec może przeciwstawić się takim 
praktykom.

Wychodząc naprzeciw tym potrzebom, Koordynator ds. BHP przy ZR Józef Witczak wraz z 
Działem Szkolenia ZR organizuje Kurs dla SIP i prosi Komisje Zakładowe o zgłaszanie 
uczestników.

Szkolenie będzie prowadzone bezpłatnie w siedzibie ZR przy udziale PIP, uczestnicy kursu 
poniosą tylko koszty materiałów, które zabiorą do swoich zakładów jako pomoce do pełnienia 
funkcji ZSIP / wymienione materiały to: Poradnik dla SIP, Książka Zaleceń SIP, Program szkolenia 
i inne/.

Zgłoszenia przyjmuje Sekretariat ZR NSZZ telefonicznie lub osobiście codziennie w 
godzinach od 8.00 -15.00., tel. 262-51-61.

Koordynator ds. bhp
J. Witczak

Wbrew komunistycznej propagandzie 17 września 
1939 r. sytuacja Polski nie była całkowicie rozstrzygnię
ta. Według danych wywiadu brytyjskiego Niemcy mieli 
wtedy jeszcze amunicji i paliwa tylko na około dwa tygo
dnie walki! Przyszedł jednak czas na cios w plecy Rzeczy
pospolitej.

W drugim tygodniu i na początku trzeciego tygodnia 
wojny duże zgrupowania polskie znalazły się już na wschód 
od Wisły. Siły frontu północnego i środkowego oraz pojedyn
czych dywizji i grup skupiały się na obszarze pomiędzy mię
dzy Radzyminem i Tomaszowem Lubelskim, a front południo
wy (armia “Małopolska") koncentrował się wokół Lwowa. 
Spore siły polskie znajdowały się na tez wschód od Bugu. W 
rejonie Kobrynia gen. Kleeberg formował SGO "Polesie”. 
Na miejsce koncentracji jego oddziałów zmierzały: Podla
ska BK i GO Kawalerii gen. Zygmunta Podhorskiego. Nadal 
istniała GO “Grodno" w sile dywizji oraz wojska KOP. “Przed- 
mościa rumuńskiego" bronić miały GO “Stryj” i “Dniestr”.

Hitlerowi się spieszy
Na froncie walczyło więc nadal prawie 25 kompletnych 

dywizji polskich. Przeważająca część wojsk hitlerowskich była 
związana walką, a zapasy amunicji i paliwa, zgodnie z dany
mi wywiadu brytyjskiego, pozwalały im na niespełna dwa 
tygodnie walki. Tymczasem, mimo oznak ciężkiej porażki, 
armia polska mogła ona stawiać opór jeszcze przez długi 
czas. Niemcom zależało na jak najszybszym rozstrzygnięciu 
kampanii. Hitler zaangażował więc cały swój aparat dyplo
matyczny, by wymusić na sojuszniku-ZSRR dopełnienie taj
nych protokołów paktu Ribbentrop-Mołotow.

Atak o świcie
17września 1939 r. o godz. 2.00 w nocy ambasadora 

RP w Moskwie Wacława Grzybowskiego zbudzono i wezwa
no do Komisariatu Spraw Zagranicznych, by mu odczytać 
notę stwierdzającą: “Wojna niemiecko-polska ujawniła we
wnętrzne bankructwo państwa polskiego (...) Warszawa jako 
stolica już nie istnieje. Rząd polski uległ rozkładowi i nie 
okazuje przejawów życia. Oznacza to, że państwo polskie i 
jego Rząd przestały faktycznie istnieć. Dlatego też straciły 
ważność traktaty zwarte pomiędzy ZSRR a Polską. Pozosta
wiona własnemu losowi i pozbawiona kierownictwa Polska 
stalą się łatwym polem wszelkiego rodzaju niebezpiecznych 

i niespodziewanych akcji, mogących się stać groźbą dla 
ZSRR. Dlatego tez Rząd Radziecki, który zajmował dotych
czas neutralność, nie może w obliczu tych faktów zajmować 
nadal neutralnego stanowiska’’. W dalszym ciągu noty oma
wiano konieczność “wzięcia w opiekę ludności Zachodniej 
Ukrainy i Białorusi” przez Armię Czerwoną, której rząd ZSRR 
nakazał przekroczenie granicy z Polską.

O godz. 4.20 na oddziały polskiego Korpusu Ochrony 
Pogranicza koło Podwołoczysk na Podolu uderzyły pierwsze 
jednostki radzieckie przekraczające granicę. Radio moskiew
skie nadawało w eter informacje o “całkowitym rozpadnię- 
ciu się państwa polskiego” i jego “nieistnieniu”. Armia Czer
wona atakowała na całej długości granicy.

Rząd Rzeczypospolitej działał nadal i przebywał wów
czas w Kołomyi.

Złamane konwencje i układy
Dokonując niczym nie sprowokowanej agresji na Pol

skę ZSRR pogwałcił cztery wiążące go umowy międzynaro
dowe: traktat ryski z 1921 r. o wytyczeniu granicy polsko- 
radzieckiej, protokół Litwinowa z 1929 r. o wyrzeczeniu się 
wojny jako środka rozwiązywania sporów, pakt o nieagresji z 
Polską z 1932 r., przedłużony w 1934 r. do końca 1945 r., 
a także konwencję londyńską z 1933 r., o definicji agreso
ra.

17 września o godz. 11.30, gdy Mołotow tłumaczył 
przez radio przyczyny wtargnięcia do Polski, rząd Rzeczypo
spolitej obradował w Kołomyi w atmosferze najwyższego 
napięcia. Polscy politycy zadecydowali, że wobec miażdżą
cej przewagi połączonych sił niemieckich i radzieckich ar
mia polska jest praktycznie bezsilna. Marszałek Edward 
Rydz-Śmigły zdecydował się nie wydawać walki Armii Sowiec
kiej, by nie zwiększać ofiar wśród żołnierzy.

Rząd nie uciekł
Przez wiele lat komuniści w swej propagandzie przed

stawiali obraz "sanacyjnego rządu w panice uciekającego z 
kraju". Tymczasem w świetle faktów wyglądało to zupełnie 
inaczej.

Po południu prezydent Mościcki wydał orędzie do na
rodu stwierdzające: “Gdy armia nasza z bezprzykładnym 
męstwem zmaga się z przemocą wroga (...) nasz sąsiad 
wschodni najechał nasze ziemie, gwałcąc obowiązujące 
umowy i odwieczne zasady moralności". Przedstawił też, 
wobec ogromnej przewagi wroga, konieczność przeniesie
nia władz uosabiających Rzeczpospolitą za granicę dla kon
tynuowania wojny u boku sprzymierzeńców aż do zwycię
stwa. Szef sztabu gen. Wacław Stachiewicz wydał w imieniu 
Wodza Naczelnego “dyrektywę ogólną", nakazującą wycofy
wanie wojska i sprzętu do Rumunii i na Węgry oraz unikanie 
walki z Armią Czerwoną poza obroną konieczną.

Wieczorem 17 września rząd otrzymał wiadomość, że 
oddziały radzieckie, opóźniane przez żołnierzy KOP są zale
dwie 30 km od Kut. Niezwłocznie przystąpiono do przekra
czania grąnicy rumuńskiej.
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Pierwsze dni Pani “S” (cz.n) 

Porozumienia szczecińskie, gdańskie i jastrzębskie 
były zaledwie wstępem do powstania niezależnych 
związków zawodowych. Dopiero we wrześniu 1980 r. 
powstały ich pierwsze struktury.

Najważniejszą sprawą, jaką musieli rozpatrzyć reprezen
tanci nowych związków zgromadzeni 17 września 1980 r. w 
Gdańsku był ich kształt organizacyjny. Jako pierwszy wniosek 
że “do rejestracji winniśmy się zgłosić jako jedna ogólnopolska 
struktura" zgłosił doradca “Mazowsza” mec. Jan Olszewski. 
Sugerował on, że komuniści mogą próbować robić trudności 
przy rejestracji małym związkom regionalnym, nie chciał przy 
tym centralistycznej struktury związku, gdyż przypominałoby to 
zbytnio skompromitowany CRZZ. Jego stanowisko poparł Karol 
Modzelewski, który uważał, że dużej strukturze ogólnokrajo
wej łatwiej będzie podejmować inicjatywy ogólnopolskie w sfe
rze dotyczących ustawodawstwa czy problemów branżowych.

Projekty utworzenia jednolitego związku niechętnie przyj
mował Wałęsa, który obawiał sięnie tylko centralizacji i biuro- 
kratyzacji związku, ale też tego, że stawiało to nieuchronnie 
nowe związki zawodowe w sytuacji konfliktowej wobec aparatu 
komunistycznego. Jednolita struktura związkowa pozwalała 
zmniejszyć przewagę komunistów, ale z drugiej strony mobili
zował aparatczyków.

Regiony, a nie branże
Zapadła decyzja o tworzeniu jednego związku. Przyjęto 

propozycję Modzelewskiego, by nosił on nazwę NSZZ “Solidar
ność”. Regiony zachować miały pełną autonomię, zaś instan
cja centralna miała być koordynatorem poczynań związkowych. 
Powołano Komisję Porozumiewawczą jako Komitet Założyciel
ski NSZZ “Solidarność” , a na jego przewodniczącego — Wałę
sę. W składzie Komitetu Założycielskiego znaleźli się m.in.: 
Gwiazda, Lis, Jurczyk, Słowik, Bujak, Kosmowski, Kopaczew- 
ski, Rozpłochowski.

Na spotkaniu 17. IX prawie wszyscy delegaci skarżyli się 
na konflikty z lokalnym aparatem komunistycznym i takie po
czynania władz, jak przesłuchiwania i zatrzymywanie przez SB i 
MO delegatów robotniczych czy otaczanie ich nadzorem milicyj
nym. Utyskiwano na dezinformacje i propagandę uprawianą 
przez środki masowego przekazu oraz dyskryminację ze strony 
lokalnej administracji oraz dyrekcji przedsiębiorstw.
Dalsze kroki

Na spotkaniu 17. IX zaprotestowano też przeciw nasilają
cej się kampanii przeciwko “siłom antysocjalistycznym, które 
rzekomo usiłują wcisnąć się do niezależnych związków zawo
dowych". Kampania ta kierowała się przede wszystkim przeciw 
doradcom związku, działaczom KOR-u i KPN.

22. IX na kolejnym spotkaniu w Gdańsku uchwalono tekst 
statutu Związku, zaś 24. IX Komitet Założycielski NSZZ “Soli
darność" złożył w Sadzie Wojewódzkim w Warszawie wniosek o 
rejestrację.

21. IX ukonstytuował się Komitet Założycielski Niezależ
nego Samorządnego Związku Zawodowego Rolników, zaś jego 
przedstawiciele również złożyli wniosek o rejestrację. 22. IX na 
spotkaniu w Warszawie zdecydowano się stworzyć Niezależne 
Zrzeszenie Studentów.

Z PRAC KK

KOMUNIKAT
3 października 2000 r. w Gdańsku odbyło się posiedzenie 

prezydium komisji Krajowej NSZZ "Solidarność”, które w związku 
z ujawnionym skandalicznym zachowaniem urzędującego prezy
denta RP Aleksandra Kwaśniewskiego w Kaliszu, zwróciło się z 
apelem do społeczeństwa o obronę wartości wywodzących się z 
historii i dziedzictwa narodowego Polaków. Prezydium KK uznało, 
iż milczenie w tej sprawie różnych opiniotwórczych środowisk jest 
odczytywane przez ogół jako przyzwolenie na zło. Osoby drwiące z 
najświętszych wartości i symboli narodowych niegodne są spra
wowania najwyższego urzędu w państwie.

Prezydium KK podtrzymało negatywną opinię o projekcie 
ustawy o podatku dochodowym od osób fizycznych zwracając m. 
in. uwagę, iż nie przewiduje on podwyższenia wartości przedzia
łów podatkowych oraz kwot wolnych od podatków, co przy obec
nym poziomie inflacji spowoduje, że wzrosną obciążenia podatko
we większej liczby podatników. NSZZ “Solidarność" nadal po
stuluje wprowadzenie systemu wspierania rodzin wychowują
cych dzieci.

Prezydium KK postanowiło także nie przedstawiać opinii o 
projekcie nowelizacji rozporządzenia Prezesa RM ws. określenia 
stanowisk urzędniczych, wymaganych kwalifikacji zawodowych (...) 
korpusu służby cywilnej uważając, iż sprawa podwyżek wynagro
dzeń w 2000 r. dla urzędników służby cywilnej powinna być propo
nowana jako część kompleksowego rozwiązania problemu pod
wyższenia wynagrodzeń pracowników państwowej sfery budżeto
wej w roku bieżącym. '■

W trakcie posiedzenia omówiono również strategię postę
powania delegacji NSZZ “Solidarność” w Komisji Trójstronnej ds. 
Społeczno-Gospodarczych w kontekście zapowiedzianej akcji pro
testacyjnej Sekretariatu Górnictwa i Energetyki, spowodowanej bra
kiem realizacji porozumień w sprawie emerytur dla osób zatrud
nionych w warunkach szczególnych i w szczególnym charakterze 
oraz stałym spadkiem płacy realnej. Prezydium KK stwierdziło po
trzebę pilnego podjęcia rozmów problemowych w tym zakresie z 
Rządem RP.

Kolejne, uroczyste posiedzenie Komisji Krajowej odbędzie 
się 19 października br. w Warszawie w dniu pielgrzymki NSZZ 
"Solidarność" do grobu Księdza Jerzego w 16. Rocznicę Jego mę
czeńskiej śmierci.

Dariusz Wasielewski rzecznik prasowy NSZZ "Solidarność"

Apel Prezydium KK nr157/2000
ws. obrony wartości
Po ujawnieniu haniebnych wydarzeń w Kaliszu, związanych 

ze skandalicznym - nie po raz pierwszy - zachowaniem urzędujące
go prezydenta RP Aleksandra Kwaśniewskiego oraz ministra jego 
kancelarii Marka Siwca, Prezydium Komisji Krajowej NSZZ “Soli
darność" apeluje do społeczeństwa o mobilizację w obronie war
tości wywodzących się z historii i dziedzictwa narodowego Pola
ków. Godzenie w te wartości przez prezydenta i jego otoczenie, 
banalizowanie tych wydarzeń przez część elit politycznych i inte
lektualnych świadczy o ich chorym sumieniu.

Prezydium KK. przyjmuje swoje stanowisko w przeświad
czeniu, że milczenie w tej sprawie różnych opiniotwórczych środo
wisk jest odczytywane przez ogół jako przyzwolenie na zło.

Jesteśmy przekonani, że osoby drwiące z najświętszych 
wartości i symboli narodowych niegodne są sprawowania najwyż
szego urzędu w państwie.

JAN PAWEŁ O DOBRU
WSPÓLNYM (cz.ni)

+ Jan Chrapek Biskup Radomski

10. Jan Paweł II wielokrotnie wypowiadał się 
na temat dobra wspólnego. To nauczanie znalazło swój 
szczególny wyraz w trzech encyklikach: „Laborem exer- 
cens” (z 14 września 1981 roku), "Sollicitudo rei so- 
cialis” (z 30 grudnia 1987 roku), “Centesimus annus” 
(z 1 maja 1991 roku).

11. W pierwszej encyklice Ojciec święty ukazuje 
m.in. dynamiczną zależność pomiędzy dobrem wspól
nym a pracą. Dobro wspólne nie jest tylko wytworzo
nym zbiorem dóbr, lecz samym wytwarzaniem, rozwo
jem i warunkami, które sprzyjają tym procesom. Wpływ 
pracy na pomnażanie dobra wspólnego nie zamyka 
się — podkreśla Papież — tylko w obrębie jednego 
kraju. Dobro wspólne łączy bowiem w sobie interesy i 
dobra poszczególnych państw. A zatem praca na rzecz 
jednego kraju powinna wpływać na powiększenie do
bra wspólnego pozostałych państw. Stąd potrzeba ta
kiego prawa, które ułatwiałoby korzystanie z dóbr jed
nego kraju przez inne.

12. W encyklice „Sollicitudo rei socialis” Jan 
Paweł II wskazuje na ścisły związek rozwoju z do
brem wspólnym. Rozwój ten nie dotyczy tylko zwykłe
go wzrostu dóbr, ale oznacza również postęp w czło
wieczeństwie i wartościach duchowych wszystkich. 
Ojciec święty stwierdza, że jedną z głównych przeszkód 
dla rozwoju i pomnażania dobra wspólnego jest niepo
kój o własne bezpieczeństwo, które tłumi dążenie do 
solidarnej współpracy wszystkich dla wspólnego do
bra ludzkości, szkodzi przede wszystkim ludom pra
gnącym pokoju, pozbawionym prawa dostępu do dóbr 
przeznaczonych dla wszystkich ludzi (Sollicitudo rei so
cialis, 22). Stąd praca na rzecz przezwyciężenia po
działów i budowy międzynarodowego zaufania jest pra
cą na rzecz dobra wspólnego. Dzisiaj potrzeba wyższe
go stopnia zorganizowania na płaszczyźnie międzyna
rodowej, aby móc skutecznie działać na rzecz społe
czeństw, systemów gospodarczych i kultur na całym 
świecie. Jan Paweł II ukazuje ponadto zależność po
między moralnością a dobrem wspólnym: Doświadcze
nie niedawnych lat uczy — pisze Papież — że jeśli 
cala wielka masa zasobów i możliwości oddana do

LIST PASTERSKI BISKUPA RADOMSKIEGO 

NA TEMAT DOBRA WSPÓLNEGO 
Radom 26 sierpnia 2000 r.

dyspozycji człowieka nie jest
kierowana zmysłem moralnym i zorientowana na praw
dziwe dobro rodzaju ludzkiego, łatwo obraca się prze
ciw człowiekowi —jako zniewolenie.

13. Kolejna encyklika społeczna Jana Pawła II 
„Centesimus annus” podejmuje i rozwija tematykę 
dwóch poprzednich. Papież podkreśla m.in., że pomna
żanie dobra wspólnego ma ostatecznie na celu umoż
liwienie każdemu człowiekowi odpowiedzi na własne 
powołanie, a więc na zawarte w nim Boże wezwanie. 
Szczytem rozwoju jest zatem możliwość korzy stania z 
Drawa-obowiązku szukania Boga, poznawania Go i ży- 
<„a zgodnie z tym poznaniem (Centesimus annus, 29). 
Wynika z tego, że do istotnych elementów pomnażają
cych dobro wspólne należy praca apostolska i dusz
pasterska szeroko rozumianego Kościoła.

14. Ojciec Święty zwraca też uwagę na wzrost 
roli pracy ludzkiej jako czynnika wytwarzającego 
dobra. W przeszłości wytwarzanie dobra wspólnego, 
zaspokajanie potrzeb określone było przede wszyst
kim ilością ziemi. W miarę rozwoju przemysłu czynni
kiem determinującym ilość wytwarzanych dóbr stal się 
kapitał. W dzisiejszych czasach elementem decydują
cym jest człowiek: To wiośnie jego inteligencja pozwa
la odkryć możliwości produkcyjne ziemi i różnorakie 
sposoby zaspokajania ludzkich potrzeb (Centesimus 
annus, 32). Wydaje się — zauważa Papież — że do
brym narzędziem rozpoznawania i zaspokajania po
trzeb jest wolnorynkowy system gospodarczy. Problem 
polega na tym, że wolny rynek ogranicza swoje działa
nie tylko do tych potrzeb, za których zaspokojenie 
można zapłacić. Wolny rynek steruje pracą ludzką w 
kierunku zaspokajania tych właśnie potrzeb. Tymcza
sem istnieje potrzeby zbiorowe i jakościowe, których 
nie da się zaspokoić za pośrednictwem jego [wolnego 
rynku] mechanizmów. Istnieją ważne wymogi ludzkie, 
które wymykają się jego logice.

Istnieją dobra, których ze względu na ich naturę 
nie można i nie należy sprzedawać i kupować (Cente
simus annus, 40).
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□ Krajowe Stowarzyszenie Kultu
ry Zdrowotnej i Sportu

NSZZ “Solidarność” organi
zuje pod patronatem Ks. Bp An
drzeja Śliwińskiego pielgrzymkę do 
Rzymu na spotkanie z Ojcem Świę
tym z okazji Światowego Dnia Spor
towca w dniu 29października br.

Zgodnie z programem wyjazd 
z Gdańska dniu 23 października 
br., a powrót w dniu 30 paździer
nika. Koszt ośmiodniowej piel
grzymki wynosi 1100 zł. W czasie 
pobytu w Rzymie przewidziane jest 
spotkanie z Ojcem Świętym na 

audiencji prywatnej.
Prosimy o zgłaszanie uczest

nictwa oraz dokonanie oraz doko
nanie wpłat na nasze konto w ter
minie do 15.10.2000 r.
Szczegółowe informacje :

Krajowe Stowarzyszenie Kul
tury Zdrowotnej i Sportu “S” 
Gdańsk, Al. Zwycięstwa 51. 
tel.302-11-12 , fax. 520-18-18

Jerzy Krzysztof Kaczkowski

□ Fundusz Gospodarczy 
sp. z o.o. Oddział
w Radomiu
ul. Traugutta 52, tel. 36-251-62 

INFORMUJE że organizuje szkole

nie dla przedstawicieli komisji zakła

dowych NSZZ "Solidarność" na sta

nowisko pośrednika sprzedaży ubez

pieczeń grupowych dla pracowników 

w zakładach pracy.

Nasze konto: Zarząd Regionu NSZZ “Solidarność” Ziemia Radomska
PKO BP I O/Radom 10204317* 4079 > 270 * 1 -111

SZKOLENIE BEZPŁATNE!

Program szkolenia:

1. Przedstawienie i przybliżenie 
zagadnień z zakresu ubezpie
czeń.

2. Przygotowanie przedstawi
cieli komisji zakładowych do ne
gocjacji ofert ubezpieczenio
wych.

3. Ciekawe propozycje pracy i 
współpracy z Funduszem.

TERMIN SZKOLENIA:
10 października 2000 r. 
godz. 16.00 Sala konferencyjna 
Zarządu Regionu

ZAPRASZAMY!!!

□ Kalendarze związkowe
Zarząd Regionu Informuje, że 

można już zamawiać “Kalendarze 
związkowe” na 2001 r. Cena 1 egz. 
-19,50 zł. Zamówienia można 
składać w sekretariacie ZR, tel. 
36-251-61.

□ OFERTA
dla Komisji Krajowej NSZZ 

SOLIDARNOŚĆ, Zarządów Regio
nów, Sekretariatów Branżowych i 
Komisji (Między)Zakładowych 
Związku

Wydawnictwo Zbigniew Try- 
bek Andrzej Chmielecki spółka cy
wilna z siedzibą w Gdańsku (80- 
299), ul. T. Wendy 13 f [REGON J 
92029931, NIP 584-2404-309] 
oferuje Państwu nabycie okolicz
nościowego albumu ONI TWORZY

LI SOLIDARNOŚĆ, rozprowadzane
go wyłącznie przez określonego 
wyżej Wydawcę w drodze realiza
cji nadesłanych zamówień pisem
nych na adres Wydawnictwa lub 
zgłoszeń telefonicznych do współ- 
wydawców:
• Andrzeja Chmieleckiego
- 0-601.640.180, ewentualnie
• Zbigniewa Trybka
- 0-502.506.231

Albumy - dla zamawiających 
z obszaru Trójmiasta Gdańsk-Gdy- 
nia-Sopot - będą dostarczane bez
pośrednio zamawiającym, dla na
bywców spoza Trójmiasta - pocztą 
za zaliczeniem pocztowym kosztu 
opłaty pocztowej lub poprzez Ko
misję Krajową Związku [wg wska
zania].

Cena 1 egzemplarza wynosi 
98 zł (VAT = 0), przy ilości jednost
kowego zamówienia na co naj
mniej 10 szt - 95 zł, przy ilości jed
nostkowego zamówienia na co 
najmniej 50 szt — 92 zł

Płatność gotówką albo prze
lewem na rachunek Wydawcy w

LG Petro Bank o/Gdańsk

nr 15501105-30285467

w terminie 14 dni.

BIULETYN INFORMACYJNY 
NSZZ "SOLIDARNOŚĆ" 

ZIEMIA RADOMSKA
26 - 600 Radom
ul. Traugutta 52
tel. 36 25161, fax 36 238 04
Redakcja: Paweł PODLIPNIAK 
tel. 360 - 03 - 38
Skład: M.W.

Wykonano przy użyciu sprzętu z dotacji 
Instytutu Wolnych Związków Zawodowych AFL-CIO 

egzemplarz bezpłatny


